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Praca z dzieckiem dyslektycznym 

 

 

 O dysleksji mówi się od dawna i wydawać by się mogło, że już wszytko zostało 

powiedziane i że ten temat jest już w polskich szkołach bardzo dobrze znany. Okazuje się 

jednak, że nadal w wielu szkołach nauczanie dziecka z dysleksją stanowi problem, co więcej 

mamy liczne grupy uczniów, nie zawsze ze stwierdzoną dysleksją, ale z grupy ryzyka, które 

napotykają na nasilone problemy w nauce czytania i pisania i nie zawsze potrafimy im pomóc.  

Wśród niektórych nauczycieli słychać głosy, że ta dysleksja to jakiś wymysł, a nieliczni wręcz 

mówią o tym, że kiedyś nie było żadnej dysleksji. Nic bardziej błędnego. Problem dysleksji 

jest znany od dawna. Ponad 110 lat temu został po raz pierwszy opisany przypadek osoby 

z dysleksją, a dokonał tego lekarz okulista.  

Wiele osób doświadczających dużych trudności w czytaniu i pisaniu miało przez całe lata 

problemy z nauką, borykały się z nasilonymi problemami w nauce wielu przedmiotów, a szkoła 

nie była dla nich pasmem sukcesów.  

Dysleksji towarzyszą opóźnienia rozwoju funkcji percepcyjno-motorycznych 

w zakresie:  

-  funkcji słuchowo-językowych (w tym aspekt fonologiczny funkcji językowych, czyli 

spostrzegania słuchowego dźwięków mowy, a także uwagi i pamięci fonologicznej, 

sekwencyjnej),  

- funkcji wzrokowo-przestrzennych (spostrzegania wzrokowego, pamięci wzrokowej, 

spostrzegania lokalizacji w przestrzeni),  

- funkcji ruchowych (opóźnienie rozwoju ruchowego, obniżona sprawność ruchowa rąk, 

słabsza pamięć kinestetyczno-ruchowa, a w konsekwencji słaba automatyzacja wzorców 

ruchowych ręki, co prowadzi do powstawania błędów w pisaniu),  

- lateralizacji czynności ruchowych (słaba dominacja ręki, oka),  

- koordynacji tych funkcji tzw. integracji percepcyjno-motorycznej, w tym koordynacji 

wzrokowo-ruchowej.  

Symptomy dysleksji można zaobserwować w:  

 - czytaniu: wolne tempo czytania, słaba technika czytania (przedłużony etap głoskowania), 

znaczna liczba błędów, charakterystyczny rodzaj błędów (zależne od dysfunkcji, które są 

przyczyną tych trudności), słabe rozumienie przeczytanego tekstu, niechęć do czytania, 

- pisaniu: trudności w pisaniu ze słuchu, trudności w pisaniu ze wzoru, trudności w pisaniu 

z pamięci, charakterystyczne błędy w pisaniu (zależne od dysfunkcji, które są przyczyną tych 

trudności), 

- postaci nieharmonijnego rozwoju psychoruchowego w zakresie: funkcji słuchowo-

językowych, funkcji wzrokowo-przestrzennych, funkcji ruchowych, lateralizacji czynności 

ruchowych (słaba dominacja ręki, oka), koordynacji tych funkcji tzw. integracji percepcyjno-

motorycznej.  

Dlatego niezwykle ważne jest wczesne rozpoznanie dysleksji i poprzez zastosowanie 

odpowiednich ćwiczeń, metod i technik pracy można zminimalizować problemy. 

Bardzo ważną rolę powinien spełniać nauczyciel, który powinien powiadomić rodziców 

o swoich spostrzeżeniach i pokierować, co mogą zrobić. 
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Nauczyciel powinien być: 

- w stałym kontakcie z rodzicami, 

- informować o umiejętnościach i osiągnięciach ucznia, 

- dostosować wymagania do jego możliwości i potrzeb, 

- bazować na mocnych stronach ucznia i wspierać go, 

- powiadomić pozostałych nauczycieli dziecka o jego trudnościach i poprosić o zapoznanie się  

z opinią wydaną przez poradnię psychologiczno-pedagogiczną, 

- kontrolować prowadzenie zeszytu, 

- posadzić ucznia blisko siebie, aby mieć go pod kontrolą i móc szybko pomóc w razie 

problemów, 

- powtórzyć najważniejsze punkty lekcji, aby na pewno dziecko zanotowało wszystko. 

Rodzice często czują się niepewnie, gdy dowiedzą się o problemach swojego dziecka, 

zadają pytania, jak sobie z tym poradzić, co zrobić, czy można to wyleczyć? Oczywiście nie da 

się tego wyleczyć, ale można poprzez systematyczne ćwiczenia zminimalizować objawy. 

Rodzic podczas nauki powinien: 

- pracować z dzieckiem, 

- wytłumaczyć, jeśli nie rozumie,  

- pokazać, jak rozwiązać problem, 

- czytać z dzieckiem w parach, naprzemiennie, 

- pokazać, że nauka może być przyjemnością, 

- sprawdzać zeszyty, 

- systematycznie weryfikować wiedzę, 

- nauczyć korzystać ze słownika ortograficznego, 

- pokazać, w jaki sposób można się uczyć. 

Zarówno rodzice, jak i nauczyciele powinni wspierać dziecko dyslektyczne i doceniać 

jego starania, aby nie obniżyć poczucia własnej wartości i samooceny. 

Nauczyciel może więc: 

- stworzyć ciepłą i przyjazną atmosferę w klasie, 

- mieć dobry kontakt z uczniem i wspierać go, 

- nie ośmieszać i nie karać, 

- nie porównywać go z uczniami bez kłopotów w uczeniu się, 

- być cierpliwym, 

- pomagać w razie potrzeby, 

- nie omawiać prac publicznie, 

- pisać ważne informacje dla rodziców w zeszycie, gdyż dzieci dyslektyczne zazwyczaj mają 

słabszą pamięć. 

A co może zrobić rodzic? 

- kochać, ale też wymagać, 

- wspierać dziecko i szanować jego emocje, 

- nie krytykować, nie wyśmiewać, lecz pomagać, 

- pokazać dziecku jego mocne strony, 

- motywować do działania, 

- kontrolować jego postępy, 

- być cierpliwym, 
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- pomagać ustalić priorytety w zadaniach domowych, 

- nauczyć dziecko porządku. 

Uczeń, który czuje ogromne wsparcie w nauczycielu i  rodzicach, może osiągnąć bardzo 

wiele. Trzeba być wyrozumiałym, tolerancyjnym i szanować innych nie za to, co potrafią, 

ale za to, kim są. 

  Dysleksja nie ustępuje samoistnie, należy ją postrzegać jako problem całego życia. 

Jedynym sposobem na przezwyciężanie trudności jest systematyczna praca. Można ją 

rozpocząć w każdym wieku, choć najlepsze efekty osiągamy, zaczynając jeszcze w wieku 

przedszkolnym. Ważna jest tutaj współpraca nauczycieli z rodzicami i poradniami w celu 

ujednolicenia i planowania efektywnych metod postępowania w zakresie pomocy dydaktycznej 

i wychowawczej. 
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